          [image: image1.jpg]


[image: image2.jpg]


 [image: image3.jpg]


   [image: image4.jpg]


    [image: image5.jpg]




5. ALL ABOUT FREEDOM FESTIVAL

KINO POLSKIE WYBÓR: MICHAŁ CHACIŃSKI
12 października 2011, Multikino Gdańsk, Al. Zwycięstwa 14

Bilety 10zł www.multikino.pl i 11zł w kasach Multikino Gdańsk
PRZEBŁYSKI SĄ MOŻLIWE
O pierwszym skojarzeniu ze słowem wolność, o poszerzaniu znaczeń i podróży z pozytywnym przesłaniem mówi Michał Chaciński, kurator projektów filmowych AAFF, odpowiedzialny za dobór repertuaru kina polskiego.

– Będzie tego roku rewolucyjnie i niepodległościowo?
– Zapewniam, że nie. Po czterech latach doświadczeń zależy nam na tym, aby przez dobór repertuaru naszego festiwalu, poszerzyć pojęcie słowa wolność o skojarzenia, które nie są zupełnie oczywiste. Słyszę wolność i oczywiście myślę przede wszystkim: wolność polityczna, wolność jednostki, wolność słowa… Filmy odwołujące się do tego doświadczenia na All About Freedom Festival też się oczywiście pojawią. Będziemy jednak świadomie sięgać głębiej i dalej. Dotykając dylematów tych widzów, którzy polityką zainteresowani nie są, rozterki ich samych i ich rodzin są im bliższe niż rewolucje, gdzieś daleko w Afryce, czy na Wschodzie. Przyglądać się będziemy wolności osobistej, na przykład problemom rodzącym się z utratą wolności z racji wymagań pracodawcy, czy bezalternatywności konsumpcyjnego świata Zachodu. Nie budujemy festiwalu wokół jednego tematu i nie zapraszamy na salę kinową jednego tylko typu widza. Ambicją tego festiwalu jest uczyć świata, ukazywać, że gdzieś daleko dzieją się rzeczy, które mają bardzo bezpośredni wpływ na nasze życie. Ale i pokazywać filmy, które mówią o granicach naszej wolności we własnym demokratycznym kraju, we własnym związku, we własnej głowie. 

– Jakie filmy polskie wybrał pan dla nas w tym roku?
– Wybrałem dwa obrazy, oba są ciekawym przykładem na to, jak chcemy mówić o wolności w szerokim rozumieniu tego słowa. 

„Dwa ognie” to film, który odwołuje się do pierwszych powiązań znaczeniowych słowa wolność: uchodźcy, obóz przejściowy, problemy ludzi uczących się reguł nowego życia. A z drugiej strony, film „W ciemności” Agnieszki Holland. To kino historyczne, które pozornie nic nie mówi nam o współczesności, nie porusza tematów politycznych. Widzimy lwowskiego cwaniaka, który za pieniądze pomaga Żydom ukryć się w kanał przed okupantem. Na naszych oczach dokonuje się przemiana tego człowieka, zarówno w warstwie duchowej, jak i praktycznej. Z jednej strony rodzi się w nim poczucie solidarności, a z drugiej świadomość, że staje się kimś innym, lepszym. To dość przewrotne podejście do tematu wolności, niedosłowne, nieoczywiste, ale mogące otworzyć widzowi oczy i przydać się dziś, po wyjściu z kina.

– Boję się, powiem szczerze, takiego kina, które w kolejne wieczory nurza mnie w bólu, cierpieniu, beznadziei…
– Filmy, które mówią o politycznej wolności bywają przyciężkawe. Trudno, taki temat, raczej dołujący.

Film Agnieszki Łukasiak operuje rzeczywiście bardzo ciężkimi środkami, budzi dosadne emocje, rzadko widać w nim uśmiech. Film Agnieszki Holland natomiast, którego historia – jak zdaje się widzowi – zmierza do katastroficznego finału, zostawia nas z pozytywnym przesłaniem, że zmiana człowieka na dobre jest możliwa nawet w najpotworniejszych okolicznościach.

Jeżeli ktoś liczy na to, że All About Freedom Festival stanie się festiwalem filmów łatwych, miłych i przyjemnych, to wierzy też zapewne w tak zwany pokój na świecie. Nim tych czasów dożyjemy, mierzyć się będziemy z kinem opowiadającym o rzeczywistych problemach rzeczywistych ludzi. Przebłyski optymizmu są możliwe, ale nie będą dominować.

W CIEMNOŚCI
Reż: Agnieszka Holland/Polska, Niemcy, Kanada/2011/145 min
W kinach 6 stycznia 2012

Katolik... grzesznik... drobny złodziejaszek... Leopold Socha, Polak ze Lwowa - przez ponad rok pomagał i dawał schronienie ukrywającej się w kanałach grupie uciekinierów z getta. Za pieniądze. Jednak to, co wydawało się okazją do zarobku, doprowadziło do powstania głębokiej więzi emocjonalnej pomiędzy Sochą a uciekinierami, ewoluując w heroiczną walkę o ludzkie życie.

Prawdziwą historię Leopolda Sochy i uratowanych przez niego Żydów opowiada przejmujący film Agnieszki Holland "W ciemności" - polski kandydat do Oscara w kategorii najlepszy film nieanglojęzyczny, z wybitną rolą Roberta Więckiewicza i międzynarodową obsadą (m.in. nagrodzona Srebrnym Niedźwiedziem MFF w Berlinie Maria Schrader, Benno Furmann, Agnieszka Grochowska, Kinga Preis, Herbert Knaup, Krzysztof Skonieczny, Marcin Bosak, Julia Kijowska, Michał Żurawski). Autorem zdjęć jest Jolanta Dylewska.

Poruszający obraz autorki "Tajemniczego ogrodu" i nominowanego do Oscara dzieła "Europa, Europa" został wyprodukowany przez Studio Filmowe Zebra (w koprodukcji z Niemcami oraz Kanadą) oraz znalazł się w ofercie dystrybucyjnej renomowanej amerykańskiej firmy Sony Pictures Classics, która ma w swoim dorobku 116 nominacji do Oscara i 27 statuetek. Scenariusz filmu zainspirowała książka Roberta Marshalla "In the Sewers of Lvov" ("W kanałach Lwowa"). Wspomnienia jednej z ocalonych - Krystyny Chiger, opisane zostały w książce "Dziewczynka w zielonym sweterku".

"Chciałabym, aby ten film był bliski bohaterom, rzeczowy i uczciwy emocjonalnie. Z kamerą podążającą za postaciami przez niekończące się kanały. Ciemność musi pozostać ciemnością a widzowie muszą czuć, że są tam razem z bohaterami". - Agnieszka Holland

Na Międzynarodowym Festiwalu Filmowym w Toronto obraz został entuzjastyczny przyjęty przez widzów i recenzentów filmowych.

"Światowej sławy polska reżyserka nakręciła jedno ze swoich najważniejszych dzieł"

Piers Handling, dyrektor Festiwalu Filmowego w Toronto

"Odważny, epicki film, daleki od konwencjonalnej rozrywki. Napięcie, które twórcy potrafią wykrzesać z prawdziwej historii, jest jednocześnie mordercze i inspirujące. Główny bohater (perfekcyjna kreacja Roberta Więckiewicza) przypomina Oskara Schindlera, a jego historia - wyjątkowa i wybitnie dramatyczna - obrazuje przemianę zatwardziałego antysemity w anioła stróża".

Joe Morgenstern, Wall Street Journal

"Najlepszy film Agnieszki Holland od czasu "Europa, Europa" [...]. Uczciwy, bezbłędny, wybornie zrealizowany obraz stanowi powrót do formy reżyserki, której anglojęzyczne filmy nigdy nie dorównywały siłą jej europejskiemu dorobkowi [...]. Holland znakomicie odtwarza scenerię kanałów, zarówno w scenografii jak i w oświetleniu, a jednocześnie mistrzowsko buduje dramaturgię w miejscu spowitym mrokiem".

Mike Goodridge, Screen Daily

"W tym dramacie jest więcej ironii i warstw znaczeniowych niż w innych obrazach o podobnej tematyce [...]. Holland i operatorka Joanna Dylewska z sukcesem kreują duszny, przerażający podziemny świat, w którym wszystko może trwać wiecznie lub lec w gruzach w każdej sekundzie. Niektóre fragmenty, zwłaszcza gdy dzieci gubią się w labiryncie tuneli i w trakcie nagłej powodzi po ulewie, wywołują niezwykłe napięcie, ale Holland opiera się pokusie podkręcania suspensu za wszelką cenę. [...] Kluczowy dylemat i niuanse przemiany Sochy z oportunisty w jednoosobową grupę wsparcia są wiarygodne, w czym niemałą zasługę ma genialna kreacja Więckiewicza."

Todd McCarthy, The Hollywood Reporter

"Przyprawiająca o gęsią skórkę sceneria sprawia, że "W ciemności" ma więcej wspólnego ze współczesnymi horrorami niż z dotychczasowymi filmami o Holokauście i jest to najwyraźniej dokładnie przemyślana koncepcja Holland. Sam film wydaje się niemal odpowiedzią na "Listę Schindlera" Stevena Spielberga i jest daleki od czarno-białych podziałów na zło i heroizm[...]. Zaskakującym elementem strategii Holland jest unikanie portretowania Żydów jedynie jako budzące litość ofiar."

Peter Debruge, Variety

DWA OGNIE
Reż: Agnieszka Łukasiak/Polska/Szwecja/2010/130min
Młoda kobieta wraz z córką ucieka z Białorusi i trafia do obozu dla uchodźców w północnej Szwecji. Walcząc o przetrwanie dla siebie i córki staje się łatwą ofiarą otaczającego ją, obcego świata. Wkrótce będzie musiała zmierzyć się z ekstremalnymi wyborami życiowymi.

EKSPLIKACJA REŻYSERSKA

„Dwa ognie” to bardzo osobisty film. Przyjechałam do Szwecji jako mała dziewczynka. To rzeczywistość, w której czas przestaje istnieć, dni mijają na strachu przed przyszłością, a przeszłość jest zbyt straszna by o niej myśleć. Jedynym sposobem na przetrwanie jest egzystencja "tu" i "teraz", jak w swego rodzaju czyśćcu, gdzie nie jest się ani żywym, ani martwym. Chciałam pokazać rzeczywistość, w której ludzie są zupełnie bezbronni, a nieznajomość nowych zasad sprawia, że stają się łatwymi ofiarami otaczającej ich rzeczywistości.

To opowieść o takiej właśnie egzystencji, gdzie czas i rzeczywistość stają się abstrakcyjnymi pojęciami, a nadzieje i lęki tych ludzi są na trwałe wyryte w ich umysłach i na twarzach. Chciałam pokazać rzeczywistość, w której aby przetrwać musisz wybrać pomiędzy sobą a osobą, którą kochasz. Gdzie stajesz się towarem na sprzedaż za cenę przetrwania.

W czasie gdy pisałam ten scenariusz mieszkałam w takim obozie, żeby lepiej zrozumieć to, co we wspomnieniach z dzieciństwa jawi mi się jako koszmar. Postaci opisane w scenariuszu i pojawiające się w nim sytuacje są oparte na prawdziwych wydarzeniach i ludziach, których spotkałam mieszkając tam. Chciałam nakręcić film, w którym statystyki staną się rzeczywistością. Film, który przekształci liczby i przypadki o jakich czytamy w realnych ludzi, w którym uprzedzenia zastąpi zrozumienie.

Agnieszka Łukasiak

Nagrody:

2011 Jantar za scenariusz, nagroda na festiwalu „Młodzi i Film” w Koszalinie

2011 Nagroda Jury Młodzieżowego, nagroda na festiwalu „Młodzi i Film” w Koszalinie

2011 Nagroda Publiczności, Festiwal Golden Golden Carpathian (Rumunia)

2010 XVIII Ogólnopolski Festiwal Sztuki Filmowej Prowincjonalia 2011 Września, Nagroda Dziennikarzy dla Agnieszki Łukasiak,

2010 Września, Nagroda Publiczności za Najlepszą Główną Rolę Kobiecą dla Magdaleny Popławskiej

2010 Nordyckie Dni Filmowe w Lubece (Niemcy), Nagroda Jury Ekumenicznego
www.aaff.pl, www.ecs.gda.pl
Marta Szadowiak, marta@projektpr.pl, tel. 502 404 394
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